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Wctrszawa 4 Sierpnia. — 
Najjaśniejszy Pan postanowieniem FW.em 

z daty 20 czerwca (2 lipcaj 1840 r. udzielić 
raczył pozostałej wdowie po radzcy kallegi- 
alnein Roiakowskim, yice-Jkensulu w Gdań
sk u ,  oraz trojgu mułoletniem je j  dzieciom, 
przez wzgląd na długoletnią gorliwą slnżbę 
ich męża i o jca, i na przywiązanie tegoż do 
prawej władzy, pensyą z .ytulu szczególnych 
nagród w .ilości zip. 3600 rocznie, w pot)- 
wie dla matki do śmierci lub wejścia z nowe 
związki małżeńskie, w połowie zaś dla dzie. 
ci aż de dojścia ich do lat dorosłości. Pen
s ja  ta liczyć się ma od daty postanowienia.

— JJhia 7 Lipca. —
Oglos"ono ns&tępujące najwyższe postano

wienie : Zważywszy, że główną tam ą do
wzniesienia się fabryk żelaznych w Zakładach 
jo rn ir tw a  rządowego w królestwie Polskiem, 
j e i t  niedostatek ludzi,  który mógłby być za
stąpiony zaciągowetni, do służ f  wojsko
wej nieprzydatnemi, na przełożenie Namie
stnika * rady aaniinistracyjnej, postanowi
liśmy i stanowimy:

\ i f .  I. Prócz kontygeosu w królestwie 
r ‘ uskient do służby wojskowej powołanego, 
corocznie, w miarę potrzeby z tk ładów  g ó r 

niczych, przeznaczana będzie do korpusu gór- 
niczego potrzebna liczba zaciągowych, k tó 
rzy, z powodu nie trzymani: przepisanej mia
ry wzrostn, do służby wojskowej frontowej 
są  niezdatni, a jednak pod względem zdro- 
t ia i budowy ciała zdolni są do użycia w 
górnictwie. Liczba t a ,  w żadnym przypad
ku  nie będzie mogła przenosić 500 ludzi 
rocznie.

Art. 2. Zaciągowi, do korpusu górnicze
go przeznaczeni, zostawać będą pod zarządem 
władzy górniczej , podług przepisów, przez 
Namiestnika wydać się mających podlegając 
prawom wojskowym,' pod względem karności 
i porządku.

A rt 3. Zakres służby zaciągnionyoh do 
korpusu górniczego będzie ten sam jaki 
jes t  przepisany la zaciągowych królestwa 
polskiego, do siu; by frontowej w wojsku po
wołanych, to jest lat 15;

Art. 4. Gdyby kto e należących do korpu . 
su górniczego dopuścił się jakich v ystępko w, 
lub przez złe sprawowaoie &i «j  mógł się w z a 
kładach górniczych okazać szkodliwym, za 
wyrzeczeniem władzy, naczelnie górnictwem 
zarządzającej,  odesłany zostanie władzy w oj
skow ej,  dla umieszczenia w kompaniach a-
resztanckicb, aż do wysłużenia lat przepi
sanych.
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A lt. 5. Prerogatywy artykułem 32 posta
nowienia królewskiego z dnia 28 lutego (12 
marca) 1817 r., r.adaue korpusowi górnicze
m u ,  zachowane zostają nadal, jak  dotąd za- 
kładom rządowym fabryk górniczych. Nie wol
no będzie jednak odtąd przyjmować, bez od
dzielnego pozwolenia do korpusu górniczego 
spisowych, ulegających zaciągów  do wojska, 
wyjąwszy naukowo usposobionych do fabryk, 
lub ze szkoły górniczej wychodzących.

•Art. 6. Co r o k ,  w miesiącu marcu, z a 
rząd '  goinictwa przedstaw i, z a  pośrednictwem 
dyrektora głównego prezydnjącego w koiu- 
missyi rządowej przychodów i skarbu , ile 
potrzebować będzie ładzi z zaciągu do skom
pletowania korpusu górniczego, a to w mia
rę  rozszerzenia zakładów i ubytku ludzi, w 
roku  uplynionyni nastąpionego.

— P aryi 23 Lipca  —
Słychać że pan Miraflores, poseł hiszpań

ski przy dworze francuzkifti oznajmi! wczoraj 
naszemu gabinetowi, że gdy królowa rejent- 
kB nie jest  już w posiadaniu swojej władzy', 
przeto on za potrzebę uważa przerwać swoje 
dyplomatyczne czynności. Pogłoska ta zdaje 
się być odwołaną przez doniesienie Monitora, 
że królowa nie cofnęła zatwierdzenia prawa 
municypalnego.

Commerce u trzym uje, że buntownicy w 
Barcelonie przy wybuchu Luntn dostali S'ę aż 
do sypialni królowej rejentki, i że ministro
wie którzy przez niejaki czas ukrywali się 
w małym jednym pokoiku pałacu , z trudno
ścią tylko zdołali niepoznani dostać się na 
pokład brygu Meleagre.

Depesza telegraficzna nadeszła w dniu dzi
siejszym, donosi że król neapolitański stanow
czo przychylił się do konkluzyi projektowa
nej przez Francyę w sprawie angielsko • nea- 
politańskiej.

W  ministerstwie spraw wewnętrznych m ó 
wią o projekcie do prawa który ma być na 
następnych posiedzeniach przedłożony izbom, 
a mocą którego cena chleba dla całego k ra 
ju  ma być zawsze jednakową.

Admirał Mackau miał onegdaj prywatne 
pos [achanie n króla, a następnie długą rozmowę 
z prezesem rady. Wczoraj z rana odjechał do 
Cberbourg.

Courier franęais  pisze : »Espartero każe
w teatrze w Barcelonie śpiewać pieśui klore 
ubliżają Francyi. Dla trynmfatora który przez 
traktat Bergary taką sławę zyskał, jest to 
postęp, i  dziecinny. Prócz tego kto był tak 
szczęśliwy źe imie swoje połączył z pacyfi
k a c ją  swego kraju , nie powinien okazywać

się niewdz.ęcznytn względe.u tych, którzy tak 
że do tego się przyczynili. F.spartero jest 
próżny jak  Hiszpan i nawet więcej. - Przy
chylne i korzystne r«dy jakich mu udzielali 
francuzcy oficerowie npokarzają  go, on mści 
się niewdzięcznością, Ztąd to pochodzi, iż 
wszyscy którzy nie znają tej słabości mier
nych głów, obwiniają go iż pozwolił się u- 
czynić narzędziem stronnictwa angielskiego 
przeciw Francyi.

Dowiedzieliśmy się tn dzisiaj ?'e Pe.rez 
de Castro i jenerał Cleonard przy'byli doPer-  
pignan.

— Dnia 26 Lipca. —
Revue de Paris mówi co następuje wzglę. 

dem podróży królowej hiszpańskiej i je j  po
wodów. Przypisywano królowej plan zama
chu tyczącego się zarządu Hiszpanii, daw a
no do zrozumienia że pobyt je j  w Katalonii 
wielkię wypadki przepowiada, że królowa 
wsparta na mieczu Espartera zamyśla w stą
pić w atmosferę potęgi. T e  istotaie były na
dzieje re jen tk i , która ślepo szła naprzód nie 
powziąwszy stanow czych postanowień na przy
padki nieprzewidziane. Dotychczas nigdy j e 
szcze nie widziała Espartera, pochlebiała so 
bie że na niin uczyni wielkie wrażenie, i ł a 
two skłoni go do swoich planów i polityki. 
W Leridzie pierwszy raz zobaczyła g o ,  i od 
razu poznała swoją omyłkę! Postrzegła ?.e 
nie wywarła żadnego wpływu na zwycięzkie- 
go ż o łn ie rza , ' i  chętnie bylaLy powróciła da 
stolicy, ale już  było zapóźno. Nierozsąd- 
kieni byłoby okazać xięciu Viltoryi i j e 
go armii brak ufności. Musiała dalej się 
nuać, i zobaczyć czy w Barcelonie nie 
znajdzie więcej umiarkowania i przychylno
ści dla nowego królestwa, jak w Saragossie. 
Ale wszystko się zmieniło, królowa nie kie
rowała, ale szla za kierunkiem. Srodze mu
siała błąd swój okupić.—O instrukcjach dla 
posła frnncuzkiego mówi ten dziennik w na- 
stępujący sposób: “Pan Mathiąu de la Redor-
te ,  otrzymał polecenie oświadozenia w imie
niu Francyi zupełnego naganienit wszystkich 
zdarzeń, które królowę i niezawisłość koro
ny obrażlją .  Ma on ofiarować królowćj ra 
dy i wpływ polityki franenzkiej. Wszędzie 
gdzpeby mógł spotkać machinacye i intrygi 
Anglii ma ' energicznie przeciw nim Walczyć. 
Słychać nawet, że jeden wojenny okręt fran- 
cuzki otrzymał rozkaz udania się ku brze
gom Bal celony.

Dziś rozchodziła się pogłoska, że x iąże  
Ludwik Napoleon znajduje się w Paryżu, j e 
dnakże wszelkie poszukiwania policji nie
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przyniosły rezultatu. Mówią że pan Guizot 
doniost o zniknieniu tego X 'ę c ia  z Londynu 
i chociaż telegraftcznądrogą posiano do Calais 
rozkaz uwięzienia g o , udało ntu się jednak 
tojść baczności policyi.

R ozm aitości.

Jbavater i  Cagliostro. W  roku 17S0, 
znajdował się sławny szarlatan Cagliostro w 
S trasbu rgu , zwiedzał tani często szpitale, 
wspierał chorych radą i pieniędzmi i opatry. 
wal najprzykrźejsze lany. Ale jego stawa, 
janoby a szatanem miał związki wszędzie go 
ścigała. Lavater mniemał widzieć w nim 
istotę któro ma wypełnić nadnaturalną misyę. 
■W tym duchu napisał on do Slrazburga list 
z  adresem:

A  Monsienr 
JMonsieur le Comte de Cagliostro 

ange des lenebres
a Strasburg 

(Panu hrabiemu Cagliostro aniołowi ciemno* 
ści w Strasburgu.) W Iłasel poznał go oso. 
biście. Spotkali się oni w przytomności wielu 
rozmaitych osób. — »Na czem polega pańska 
n a u k a ?  zapytał stawny fizyonamista.

•thi verbis, ker bis et lapidibus» (No s ło 
wach, z io łach , i kamieniach) odpowiedział 
Cagliostro.

Wtedy Lavater  patrzał na niego długo 
z uwagą a Cagliostro ujął jego  rękę. — Kysy 
pańskie rzeki Layater powiadają mi że pan 
nie musiałeś dotąd ndkryć elixiru przedłuża* 
jącego życie. — A ja  Widzę z pańskiej ręki, 
odrzekł Cagliostro, że pan umrzesz nagłą 
śmiercią. Na tam skończyła się rozmowa; 
L iv a te r  powrócił do swego mieszkania w 
przekonaniu, że mówił z nadnaturalną istotą. 
W kilkanaście lat potem przy zdobyciu Zu* 
rich (przez Massenę) otrzymał postrzał w bok 
j po długich boleściach umarł z tej rany. 
Cagliostro zatem prawdę powiedział.
■■— W  Bretanii istnieje powszechnie zabobon, 

te  kto posiada czyj portre t,  ten choćby był 
najbardziej oddalony ma zupełną władzę nad 
oryginałem i może mu śmierć zadać jeśli zni
szczy portret.

Właściwy początek nazwy Ameryki.
Jak to w życiu często się zdarza, iż nie 

ten zbiara kto s ie je ,  tak leż to samo co do 
zaszczytu sławnego odkrycia A m eryki, spot
kało  nieśmiertelnego Kolumba. Amerigo

Vespucci, który w Florencji ,  swojem ojcty- 
stem mieście słuchał filozofii, udał się w r. 
1490 do Sewilli, dla nauczenia się u zamie
szkałego tamże wujo , kupieckiego zawodu. 
Usłyszawszy w tern ostatnim miejscu w roku 
1496 o odkryciach Kolumba, zwracającego na 
siebie powszechną uwagę, zaczął się g o rl i
wie do żeglugi przykładać, W roku 1499 przy
łączył się do wyprawy Alonza z Ojedy, z ło
żonej a czterech statków, i zawinął do wy
spy Paryi, k tórą  Kolumb rokiem wprzód od
krył. W roku 1500 wróciwszy Vespucci do 
Europy, wsiąpil w służbę rządu portugal
skiego, i odbywał kolejno po trzykroć podróże 
do Ameryki, w których zacząwszy odjwyspy 
Trinidad znaczną przestrzeń południowo- 
wschodniego nadbrzeża objechał. W roku 
1505 z powodu wielorakich teorycznych i 
praktycznych swych wiadomości w zawodzie 
żeglarskim, pozyskał stopień przełożonego w 
hiszpańskim nadmorskim urzędzie w Sewilli, 
z poleceniem wytykania d ro g i , której żegla
rze trzymać się mieli, i z prawem examino- 
wania wszystkich sterników, z któregoto po
wodu nadano mu godność nadsternika, k tó rą  
aż do swojej śmierci w roku 1512 zatrzy
mał. Gdy nakoniec w roku 1506 Kolumb 
znalazł w grobie spoczynek, którego mu nie
sprawiedliwość iudzka uporczywie odmawiała 
za życia, chciwy sławy Vespneci wpadł na 
myśl pozbawienia nieśmiertelnego Genueń
czyka nawet zaszczytu, pierwszego odkrycia 
amerykańskiego stałego lądu. Kazał ou r. 1907 
w St. Diez w Lotaryngii (a  w rok później 
w Florencyi) drukiem ogłosić doniesienie, w 
którem twierdził, że w roku 1497 odkrył 
nadbrzeże Paryi a zatem i stały ląd am ery
kański, gdy przeciwnie z aktów znajdujących 
się jeszcze po dziś dzień w archiwach sewil
skich okazuje s ię ,  że Vespucci jeszcze na 
początku roku 1499 w lem ostatniem mieście 
jako  kupiec przebywał. B)1 on w tej mierze 
tak  ostrożnym, iż doniesienia tego nie wydał 
osobno, ale razein z rozprawą kosmograficzną, 
aby takowe w umiejętnej książce zaw arte , teiu 
większą powagę dla siebie zjednać m og ło ; co 
większa, bezimiennemu wydawcy książki t e j ,  
kazał nawet umieścić przypisek, w którym ten
że rozwodząc się nad dnwnemi częściami 
Świata oświadczył życzenie, aby uowo-od- 
krytej części św iata , jak słuszność wymaga, 
podług nazwy człowieka, który j ą  odkrył, 
nazwę Ameryki nadano. Dumnemu przywła- 
szczycielowi sprzyjały niestety okoliczności 
w przedsięwziętym planie. Zaszczycony ty
tułem nadsternika, mianował ciągle na ma-
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puch żeglarskich wybrzeża nowe ■ odkrytej 
części k ra ju ,  »Ameryiią* a .nudz i  sternicy, 
których do exaininu przypuszczano, nie sinieli 
bynajmniej oświadczyć w tej mierze swego 
zdania. Zresztą mapy takie, były bardzo po
szukiwane, gdyż były ułożone w kraju, Kto- 
r e n u  najdokładniejsze v\ kul o ni ości o tej r,z,t- 
izy  przyznawano, i tytn sposobem niezadługo 
w całym świecie się upowszechniły. Odtąd 
nowy ląd stały, Ameryką  zwać zaczęto, n.gdy 
w cztery Jut później Ahierigo Vespuca ze
szedł z tego świata, a Hiszpania prawnie do
magali. cię przywrócenia dla tej ceęśoi ziemi 
przynależnego nazwiska Kolumba, i w yrugo
wania z map nazwy, k tó rą  podstępnie je j  n a 
dano, już  wtedy nazwisko Ameryka było b a r 
dzo upowszechoionem, i dla (ego Się utrzy
mało . Przeszło w trzy wieki później, małe 
państwo ofrej części świata, usiłując przy
najmniej w części wynagrodzić krzywdę, 
k tó rą  wielkiemu Genueńczykowi w i i j ł f l a a o .  
llozwę Kolumbii przyLrnłi..

  Doktor Alkott w Stanach Zjednoczonych
Ameryki wydał pisemko nauczające jak  mo
żna  żyć tanio i dobrze. Główną jego zasadą 
jest: zjeść na śniadanie za kilka groszy su-

s z o y c b  j a b ł e k ,  na ob i ad  wyp ić  k w a r t ę  w o 
dy ,  a  na w i eczó r  wyp ić  h e r b a t y  u przyj ac ie l a-

—  Pa n na  n io lb hn n  dz i e d z i c z k a  pał . .cu W 
h o ,  dh u  zos . a ł a  w y k r a d z i o n ą  p ez  m ł o d e g o  
S z k o t a  z d a w n e j  r odz iny  s z l ac hec k i e j .  T e *  
dow iód ł  j e d n a k  p r zed  s ą d t m  , z e  penna  s i e 
dz ia ł a  p t z ed  n im ha ko n iu ,  z a t em ona r a c z e j  
w y k ra d ł a  k oc h a n k a .  U w o dz i c i e l  u z y s k a ł  i 
t ego względu u w o ln i e n i e .
— Złośliwa żoneczka zawołała do męża: 

•lldybym ci po mojej śmierci zostawiła p ie 
niądze, t  abyś jeszcze stary .niedołęgo.zaślubił 
córkę sz-atnnnU »Badź  spokojna twoje dziecię, 
Gglnowiedział roę iu lko , wszak wiesz ż t  nie 
wolno brać jedliej siostry po >dcngipj.<t

RRZUEUHALI n o  KRAKOWA.
Od dnia 11 do 12 Sierpnia.

R ak o w sk i rI 'v h is  o b ., K lic b i S ta n is ła w  b a r o n , - z  
- .-u la li; — K  tml-.i ■ s U i Jó * e f, YYoznicki F lo ry n n , 
S a rz y ń sk i Ignacy  o b ., M .rlgouverne K a rn i , z  YJali- 
c y i ; —  K ro lin  Ju liu s z  , S am clso b n  H enryk , A n d cr- 
sohn Iw a n , S cb n e id cr A u g u s t, K u n ig -d u rf  H -u ry k  b r  , 
A llro c k  K aro l, z JLbuss.

W yjechali % Krakowa.
Lewicki O n u f ry ,  Z agorsk i  A n ton i  o b . ,  K o m a r  A lm a  

ob. ,  R udnick i  W ła d y s ł a w  ob , do Po lsk i .

D t t i i l e i s i e i i l a  U r z ę d o w e *
N r  o .4463.

T rybunał I. I nstancyi.
Wolnego Niepodległego i  ściele Neutralnego 

M iasta Krakowa i  jego Okręgu.
Na skutek w niesionego przez ussessora 

prawnego żądania o wprowadzenie Skarbu 
W olnego Miasta K rakow a i Jego Okręgu w 
posiadanie massy po Wojciechu Linowskim 
w  Krakowie w rokn 182* zmarłym, w depo
zycie sądowym pozostałe j , składającej s k  z  
dwóch rewersów na S. 11,738 zip. i 12,000 
t łp . wydanych, Trybunał po wysłuchaniu 
wniosku nrzędu publicznego, wzywa sukces* 
sorów Wojciecha Linowshiego, lu t  prawa ich 
mających, aby w terminie trzech miesięcy 
po odeDranie rzeczonych rewerjów % itąso- 
wnumi dowodami zgłosili s ię ,  pon rygorem

przyznania tychże Skarbowi pnbłieznpmn W ol
nego Miasta Krakowa i Jego Okręgu, 

K raków dniu 20 Iipca 1840 r.
Zastępca Prezesa 

Sędzię anpellacyjoy M. Soczyński. 
(Zr.) Z. Skr. T ryb . Brzeziński

UOTŁKYA KRAJOWA.
W 902 ciągnieniu dnia 12 Sierpnia .18.40 r. 

W przytomności osób od Rządu do tegu Yy. 
znaczonych, wyciągnięte z koła zosiały na
stępujące nutiiera:

75. — 19. - -  27. — 76. —  63.

Przyszło ciąguicoie 903 przypada łnią  49  
Sierpnia 1840, i .

O u iesic iiic  pry w atue.
Apartament pierwszego piętra 4 powozy; do czego (gdyby potrzeba był*]

  ^  wygodny w miejscu otwartem i dodane jeszcze być mogą 4 staneye lub mniej
zdrowóm, złażony z 9ciu pokoi, 2ch p r z e d -  na dole, j e s t  do wyujjęcia od Igo paźd zu r-  
pokojów kuchni, spiżarń. , 3ch p iw nic, tu- nika r. b., wiadomość w aptece p w j  » l ie j  
dzież Stajui na 8 do 10 k u m ,  wozowni na Floryańskiój N. 549. (2r.)


